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— Dziś, jako w dniu Śgo Marka Ewangelisty, 
z Kościołów parafjalnych tutejszych do sąsiednich 
Świątyń Pańskich, odbyły się solenne processje. 
Z Kościoła Archikatedralnego celebrował takową do 
Kościoła Śgo Marcina, przy ul. Piwnej, JX, Kanonik 
Sotkiewicz. Równocześnie w innych Kościołach ta ­
kież processje odbyte zostały wewnątrz murów. Pro­
cessje te ustanowione zostały w wieku Vltym przez 
Papieża Śgo Grzegorza Wgo, na pamiątkę ustania 
zarazy morowej, gwałtownie naówczas w Rzymie 
grassującej.

Najwyższy Ukaz z dnia 16 Marca, nadający spad • 
kobiercy Jenerała kawalerji Barona Kreutza  .H ra b ie ­
mu Alexandrowi Kreutzowi, posiadaczowi Majoratu 
Koło (Kościelec) w Powiecie Konińskim, w takież po­
siadanie dobra Dąbkowice w tymże Powiecie z częścią 
lasu rządowego z l e ś n i c i  waTurekskiego, za mieszczony 
jest w Nr 82 Dniewnika Warszawskiego. (Dz. W.)

—  O zm ia n ie  form y 4 procentowych biletów. Przy 
Ukazie Rządzącego Senatu z dnia 24 Listopada 1858 
r. ogłoszonem było opisanie biletów krajowych 4°/0 
stałego dochodu przynoszących. Uznawszy potrzebę 
pewnych zmian formy tych biletów, minister finansów 
uczynił w tej mierze wniosek do komitetu Ministrów, 
przytoczywszy między innemi: 1) aby 4-procentowe 
bilety Państwa na okaziciela, drukowane były na 
blankietach, z ozdobami różnego na każdą wartość 
biletu koloru, tak, aby summa kapitału oznaczoną 
była znakiem wodnym i aby prócz tego summa k a ­
p itału i summa dochodu wydrukowanie były literami

, pomiędzy wierszami tekstu na prawej stronie, a cy­
frami w giloszowanych ozdobach na tejże stronie 
z wierzchu biletu. 2) Aby na bilety imienne 4 pro­
centowe przygotowane były blankiety innego od bez­
imiennych biletów koloru, z giloszowanem drukowa- 
nem na prawej stronie tłem. Obecnie kierujący in te­
resami komitetu Ministrów zawiadomił Ministra fi­
nansów, że Najaśniejszy Psu, w dniu 20 Lutego 1867 
r:, zgodnie z decyzją komitetu Ministrów, raczył za­
twierdzić jego wniosek. _______ (Dz. War.)

—  W dniu 17 (29) Kwietnia r. b. z powodu roczni­
cy urodzin Jego Cesarsko K rólewskiej Mości Najja­
śniejszego Alexandra II, odbędzie się w kościele k a ­
tedralnym i metropolitalnym św. Jana, o godzinie 9 f/ 2 
z rana solenne Nabożeństwo, na którem wszyscy 
urzędnicy znajdować się mają. Pu nabożeństwie JW. 
Jenerał Feldmarszałek Hrabia Berg Namiestnik 
Królestwa, przyjmować będzie w Zamku; o godzinie 
10% , Jenerałów , Sztabs i Ober-Oficerów, Duchowień­
stwo wszystkich wyznań, Urzędników wszystkich  
klas, Obywateli Ziemskich, i Mieiskich, oraz Konsu­
lów Zagranicznych. O godzinie zaś 11-ej, odprawio­

ne zostanie uroczyste nabożeństwo w prawosławnej 
katedrze św. T rójcy.________ ________ (Dz. W.)

— W zeszłą niedzielę, jako w palmową według 
juljaóskiego kalendarza, JW. Jenerał Feld Marszałek 
Hrabia Namiestnik, obecny był na uroczystem nabo­
żeństwie w prawosławnym Soborze św. Trójfiy, a n a ­
stępnie o godzinie 2 ' /2 po południu przyjmował w b. 
zamku Królewskim wyższe duchowieństwo i urzędni­
ków pierwszych pięciu klas._________  (Dz. W.)

— Onegdaj, stosownie do ogłoszenia w naszym 
dzienniku, we wszystkich kościołach rzymsko-kato­
lickich, odprawione było o godzinie 9 ' /2 z rana  uro­
czyste nabożeństwo, z powodu rocznicy ocalenia ży­
cia Najjaśniejszego Pana. Na takiem nabożeństwie 
w Kościele katedralnym i metropolitalnym św. Jana, 
odprawionem przez księdza pra ła ta  Siekluckiego, 
znajdował się JW. Jenerał Feldmarszałek Hrabia 
Namiestnik, wraz z wielu dygnitarzami wojskowymi 
i cywilnymi, oraz urzędnikami wszystkich władz

(Dz. War.)
— Według Juljaóskiego kalendarza, będą się od­

bywały w prawosławnej katedrze Św. Trójcy, poczy­
nając od dziś, w następującym porządku: Dziś, 
w Wielki Czwartek: Msza o godzinie lOej z rana, po
ukończeniu której, obrządek obmywania nóg, pasja
zaś o godzinie 5 %  po południu; w Wielki Piątek 
Nabożeństwo (lekcja) o godz. lOej rano, nieszpory 
o godz. lej, po ukończeniu których, przeniesienie 
do grobu; w Wielką Sobotę jutrznia o godz. 4ej r a ­
no, Msza Św. o godz. 12ej w południe, wezwanie na 
jutrznię o l l ' / a .  a o godzinie 12ej ju trzn ia  Wiel­
kanocna i Msza.____________________ (Dz: War:).

— Wczoraj, w rocznicę zgonu spoczywającego 
w Bogu Wielkiego Xięcia Cesarzewicza M ik o ła j a  
A l e x a n d r o w i c z a , postanowione było odprawiać na­
bożeństwo żałobne w Mikołajewskiej ochronie dla 
dzieci żołnierskich, lecz ponieważ przypadło to 
w Wielką Środę, w Wielkim tygodniu (v. s.), kiedy 
według przepisów kościoła, żadne nabożeństwa ż a ­
łobne odprawiane być nie mogą, przeto nabożeń­
stwo to będzie odprawione d. 24 Kwietnia (6 Maja).

 U)z. War.)

' __ Urząd, Loterji w Królestwie Polskiem. — Stoso­
wnie do Paragrafu 5go przepisów i objaśnień Planu 
108ej Loterji Klassycznej, ciągnienie 4ej Klassy tejże 
Loterji rozpoczętem zostanie w d. 24tym Kwietnia) 
(6tym Maja) r. b., o godz. lOej z rana; o czem Urząd 
Loterji podając do wiadomości, uprzedza zarazem 
wszystkich w rzeczoną Loterję grających, aby z od­
mianą swych losów pośpieszali, gdyż wygrana, jakaby 
przypaść mogła, tylko okazicielowi losu z Klassy wła­
ściwej płaconą będz ie .-N acze ln ik  Urzędu Loeschern. 
—Sekretarz J. K. Noiński. (D. W.)
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— Rozkazem Ober Policmajstra do policji wyko­
nawczej wydanym: polecono rozpocząć z dniem wezo • 
rajszym  polewanie ulic dwa razy nadzień , to jest 
rano  o godz: lOej, po południu o 3ej.

—  W y k a z  p o ró w n a w czy  dochodów z a  m iesiąc M arzec .
A) na drodze żelaznej Warszawsko-Wiedeńskiej:

r o k  1866 r o k  1867
2 m c h u  osó b  rs . 50,857 k . 46, rs . 48 ,279  k . 97
2 p rz e w o z u  tow :, rs . 118,201 k . 4 9 % , rs . 155,073 k. 99
r ó ż n e  d o ch o d y  r s .  5 ,848 k . 91 rs . 4 ,820 k . 6

ra z e m  rs . 174,908 k . 3 1 %  r s .  208 ,174  k . 2,
z a te m  w ro k u  1867 w ięcej o r s .  33,265 k . 70 % .

Od początku Stycznia do końca Marca 1867, dochód
wynosi. . ............................................rs. 5 43 ,019  k. 56.

W tym samym czasie, w roku 
i8 6 0  dochód w y n o s ił........................ rs. 4 80 ,774  k. 34,

z a te m  w r o k u  1867 w ięcej o rs . 62,245 k . 22.
B) na drodze żelaznej Warszawsko-Bydgoskiej:

r» k  1866 r o k  1867
z  ru c h u  osó b  r s .  13,399 k . 0 4 %  rs . 12,128 k . 53
z  p rz e w o z u  tow : r s .  15,756 k . 9 9 %  rs . 26 ,636  k . 60
ró ż n e  do ch o d y  rs . 6 ,693  k. 91 rs . 1,735 k . 71

ra z e m  r s .  35 ,849  k . 95 rs . 40 ,500 k . 84,
z a te m  w ro k u  1867 w ięcej o rs . 4 ,650 k. 89.

Od pocż^tku Stycznia do końca Marca 1867, dochód 
w ynosi........................................................r s .  111,738 k . 35.

W  ty m  sam y m  c z a s ie , w ro k u  - 
1866 d o c h ó d  w y n o s i ł ................................ r s .  89 ,398  k . 5 6 %

z a te m  w  r o k u  1867 w ięcej o r3. 22 ,339 k . 7 8 % .
(Dz: War:).

— Zarząd Ruskiego Towarzystwa Dobroczynności, 
m a honor uprzejmie prosić PP. Członków Towarzy­
stwa, pragnących odnowić swe członkowskie bilety 
na rok przyszły, poczynając od 6 (1 8 ) Maja 1867 do 
6(18) Maja 1868 r., o zawiadomienie o tem Z arzą ­
du do 1(13) Czerwca r. b., z objaśnieniem czy chcą 
na  siebie przyjąć obowiązki członków rzeczywistych, 
czy też członków ofiarodawców i z dołączeniem przy­
padającej rocznej składki w ilości rsr. 6. B ilety 
członkowskie będą wysyłane bezzwłocznie po otrzy­
m aniu pieniędzy. PP. zamiejscowi, raczą przesłać 
oznaczoną roczną składkę w całkowitości, bez s trą ­
cenia porto. (Dz. W ar.)

— Zarząd Ruskiego Towarzystwa Dobroczynno­
ści w Królestwie Polskiem, m a honor najuprzejm iej 
prośić PP. Członków towarzystwa, aby raczyli zebrać 
się na zwykłe ogólne zebranie, stosownie do §  26 
ustawy, wyznaczone na d. 6 (18) Maja, dla wysłucha­
n ia  rocznego sprawozdania, zrewidowania xiąg i wy­
b ran ia  członków zarządu. Zgromadzenie ma się od­
być w sali ruskiego klubu, na Nowym-Świecie, w do­
m u władzy wojskowej, o godzinie l  ej z południa.

(Dz. War.)

Przyjechali do Warszawy: Jenerał-A dju tan t J.C.M . 
H rabia Liders, Członek Rady Państwa z Odessy; Je 
n e ra ł-A djutant J. C.M., Xiążę Radziwiłł, i Rz: Radca 
S tan u  Strute, z Petersburga;— wyjechali: Jenerał- 
L e jtnan t Hlebow, do Częstochowa; Koniuszy Dworu 
J. C. M. H rabia Strugonnw, wprzejeździe z Petersbur­
ga, za granicę: Jenerał-M ajor Szarygin, za granicę; 
F ligel Adjutanci J. C. M. Baron Pritwitz,\ Pułk: H rabia 
Komorowski, do Petersburga; Rz: Radca S tanu Duk- 
szta-Dukszyński, do Wilna; K am erjunker Dworu J.C.M. 
H rabia Koskul, do Petersburga; G ubernator Cywilny 
Gub: Płockiej Baron Wrangel, do Płocka.

— Ignacy Szatz, U rzędnik Banku Polskiego, prze­
żywszy la t 49, rozstał się z tym światem. Fam ilja 
zmarłego, zaprasza Kolegów, Przyjaciół i Znajomych, 
na wyprowadzenie zwłok, ju tro  o godzinie 4'%* po 
południu, z Kościoła Stej Anny Matki N. MARJI P., 
na  Krakowskiem-Przedmieściu, na cm entarz Powąz­
kowski. (5,467.)

— Wczoraj zakończyła życie Zosia Bykowska,, 
la t 3 %  mająca. Wyprowadzeuie zwłok uastąpi w dniu 
dzisiejszym o godz: 6ej wieczorem, z Kościoła para- 
fjalnego Sgo A n t o n i e g o ,  przy ulicy Senatorskiej, na 
cm entarz Powązkowski. (5.469)

— Dnia 21 "b. m. zm arł Alexander Zbraniecki, syn 
Jana  iH onoraty z Branieckicb, w wieku la t 4.

— Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności.— 
Podając do wiadomości powszechnej rezu lta t osią­
gniętego dochodu z przedstawień Amatorskich, da­
nych na korzyść ubogich w dniach 2 (14) i 14 (26) 
M arca oraz w dniu 21ym Marca (2 Kwietnia) r. b. 
a mianowicie: Przychód z pierwszego przedstawienia: 
Ze sprzedaży biletów wraz' z naddatkam i rs. 346; 
JW . Hr. Nam iestnik za Swą Lożę rs. 50; Ze sprzeda­
ży programów rs. 145 kop. 50. Razem rs. 541 kop. 
50. Z drugiego przedstawienia: Ze sprzedaży bile­
tów wraz z naddatkam i rs. 375; Ze sprzedaży pro­
gramów rs. 115 kop. 85y3. Razem rs. 490 k. 8 3 ‘/2. 
Z trzeciego przedstawienia: rs. 548 k. 8 2 W ogóle 
było przychodu rs. 1581 K  18. A źe wydatki wyno­
szą w ogóle rs. 301 k. 37, ozystego przeto dochodu 
było rs. 1279 k. 81. Warszawskie Towarzystwo Do­
broczynności uważa się w miłym obowiązku wynu­
rzyć najuprzejmiejsze podziękowanie tym wszystkim, 
którzy czy to pracą swą i talentem, czyli też datkiem 
przyczynili się do pozyskania tak  zuakom itego do­
chodu, a w szczególności JJ. W W. i W W. Paniom, 
k tó re  raczyły zajmować się sprzedażą programów 
oraz należącym do części dramatycznej i śpiewów, 
W W. Dyrektorom Sikorskiemu i Munchheimer, W. 
K rall za dozwolenie Sali i Instrum entu  do prób czę­
ści wokalno-muzycznej, W. Grossman za wypożycze­
nie pjanina na pierwsze przedstawienie, Komitetowi 
Resursy Obywatelskiej za bezinteresowne przyjście 
w pomoc, W. Lewandowskiemu za dyrygowanie ork ie­
s trą  swoją bezpłatnie, oraz artystom  Sceny W arszaw­
skiej za przyjęcie udziału w przedstawieniu trzeciem 
w Teatrze Rozmaitości. — W Warszawie, dnia 6 (18) 
Kwietnia 1867 roku. — Prezes Administracj Ogólnej 
A. Preyss. — Członek Sekretarz Towarzystwa K. Dą- 
broieski. (^*z- W.)

— Rada Szczegółowa Opiekuńcza Szpitala Staro- 
zakonnych w Warszawie, zawiadamia, że w miesiącu 
Marcu r. z., otrzym ała następujące ofiary dobro­
czynne, na rzecz Zakładu, jej kierunkowi powierzo­
nego: Od P. Jnkóba Rotbwand, rs. 3. D la chorych 
Szpital opuszczających: Od PP. Hert, rs. 43; Mathia- 
sa Bersohn, rs. 15; Samuela Konitz, rs. 12; Samuela 
Orgelbrand, rs. 12; Mozesa Feinkind, rs. 6; M ajera 
Junghertz, rs. 3; N athana Winawer, rs. 3; S. F . Ho- 
pfenblum, rs. 2; L. Korngold, rs. 10; ofiara w n a tu ­
rze od P. Lessera Levy, 4 głowy cukru.

— Wyszedł na widok publiczny Zeszyt Kwietnio­
wy „Pam iętnika Towarzystwa Lekarskiego W arszaw-



skiego", wychodzącego pod główną redakcją Dra Ja­
nusza Ferd. Nowakowskiego. W zeszycie wzmianko­
wanym znajdujemy w dziale prac oryginalnych roz­
prawę Dra Bronisława Chojnowskiego o oddechu k rta ­
niowym i dalszy ciąg drugiej rozprawy Dra Kuźmiń­
skiego, pod tytułem: „Tiuea tonsurans“. Dalej pro­
tokóły z posiedzeń Towarzystwa Lekarskiego; obraz 
epidemiologiczny m iasta Warszawy za miesiąc Luty 
i takiż obraz chorób panujących w naszem mieście 
w ciągu ubiegłego miesiąca Marca r. b. W dziale 
Krytyki czytamy sprawozdanie D ra i Prof. Filozofji 
Struvego z dzieła Dra Knopa o paradoxie woli ze sta ­
nowiska medycyny sądowej. Następuje potem Ode­
zwa Towarzystwa Medyko- Psychologicznego Paryz- 
kiego, zapraszając Lekarzy, Prawników i Naukom 
poświęcających się, «a Wystawę Powszechną przyby­
wających do Paryża, aby przy tej okazji raczyli przy­
jąć  udział w dyskussjach rzeczonego Towarzystwa. 
Pierwsze posiedzenie odbędzie się dnia 29go Kwie­
tn ia  r  b Czvtamy dalej doniesienie o śmierci Prof. 
TIniwersvtetu'w Zurichu, ś. p. Dra Breslauera , który 
się z a k łu łp m  sekcji trupa, i skutkiem tego życie 
u tracił Nie pierwsza to ofiara podobnych skaleczeń. 
Nareszcie w dziale 5tym Rozmaitości znajdujemy do­
niesienie o nowych nominacjach Professorów w F a ­
kultecie Lekarskim Paryskim, o nowoutworzonej 
R a d z i e  Zdrowia w Wiedniu, świeżo zawiązanem T o­
warzystwie Epidemjologicznem w Rossji, o łzach dja-
belskich i t. d. . , .

— Fortepjan użyty do akom panjam entu śpiewom, 
wykonanym w czasie grobów, oraz w pierwsze Święto 
podczas Summy, w kościele Śgo M a r c in a ,  przy ulicy 
Piwnej, dostarczyła bezinteresownie fabryka P I . Ma­
łeckiego i Szredera, a z której, jak  wiadomo przez 
korrespondencje, będący instrum ent na wystawie 
zwrócił na siebie uwagę Dostojnych Osób, znajdują­
cych się przy otwarciu takowej. Przewodniczący chó­
ram i w kaplicy Archi Konfraternji Literackiej, oraz 
w  kościele Śgo M a r c in a ,  wraz z Administrującym 
tymże kościołem JX. Prosperem, \ , a. Przy niniej- 
szem serdeczne podziękowanie P P .Małeckiemu lSzre- 
derowi, za bezinteresowne udzielenie takowego.

— W tych dniach powrócił do Warszawy z Rzymu 
P. Andrzej Pruszyński, A rtysta-R zeźbiarz, którego 
piękna sta tua „ C h r y s t u s  upadający pod K rzyżem /1 
stoi na ballustradzie kościoła Sgo K r z y ż a .  P. P ru- 
szyński gościł w Rzymie dla wykształcenia się w sz tu ­
ce, około la t dwóch; pracował tam w Akademji Śgo 
Ł u k a s z a .

— P. Walery Wysocki, pierwszy bas Opery Wło­
skiej, ostatnio Teatru Wielkiego w Iryeście, po skoń­
czeniu sezonu, wrócił wczoraj po cztero-letoiej nie­
obecności do Warszawy. Poprzedzony reputacją sk o ń ­
czonego Artysty, przez czas kilku-miesięczny, przez 
k tóry  myśli tu  zabawić, zapewne da-się poznać p u ­
bliczności i licznym kolegom i przyjaciołom swoim, 
którzy tak długo tracąc go z oczu, z pism tylko i re ­
cenzji Gazet muzycznych o piękności tego ta len tu  
sądzić mogli. Co do nas, witamy go z tem samem u- 
czuciem przyjaznem, zjakiem  żegnaliśmy go przy wy- 
jeździe i życzymy mu najlepszego powodzenia nu n a ­
szej scenie, na której po raz pierwszy debjutował.

— Dziś, Pan Ankiewicz, Radca Budowniczy, wyje­

chał do Paryża, Londynu i innych znakomitszych 
m iast Europy, gdzie ma zwiedzić wszelkie postępowe 
nowości w urządzeniu gmachów, mieszczących zak ła­
dy filantropijne i przekonać się o praktycznej stronie 
takowych. Zebrane przez P. Ankiewicza m aterjały  
posłużyć podobno mają do projektu gmachu dla In ­
sty tu tu  Dzieciątka JEZUS, jak  słyszeliśmy, budować 
się mającego w naszem mieście.

— Pan Amberg, Professor z Berlina, znany W ar­
szawianom z pięknych przedstawień swoich obrazów 
niknących w Resursie Obywatelskiej, bawi obecnie 
w Frankfurcie nad Menem, skąd z olbrzymim apara­
tem ma zjechać do nas w Maju, dla rozpoczęcia zajm ują­
cych lekcji Astronomji, Geologji, i tak  pięknych obra­
zów z wyprawy Franklina.

— „G azeta Polska1* donosi, iż Panna Eleonora 
Kom pańska, Polka rodem, wystąpiła w Odessie w kon­
cercie publicznym jako niepospolita pianistka.

— W spominaliśmy już dawniej o zamierzonem 
przez przedsiębiercę Wiedeńskiego, Najmajera, u rzą­
dzeniu pociągów spacerowych na Wystawę Paryzką. 
Jeden z naszych PP. Kupców wszedłszy w stosunki 
z P. Nejmąjerem zajmuje się obecnie zapewnieniem 
dla naszej publiczności udziału w tych pociągach spa­
cerowych. Jakkolwiek droga na Wiedeń znacznie 
jest dłuzszą niż na Berlin, podróżni jednak  oprócz 
Paryża mogliby jeszcze oglądać Wiedeń, Monachję 
i S tutgardt. Na obejrzenie Paryża i Wystawy p ro ­
gram  przeznacza 11 dni, a innych stolic po lm  dniu. 
Przyjmujący udział w tych spacerowych wyprawach 
za 125 rs. będzie m iał zapewnioną bezpłatną podróż 
tam  i napowrót, mieszkanie i stół to jest. śniada­
nie i obiad w Paryżu, bilet wejścia codzienny na Wy­
stawę i zwiedzanie wszystkich osobliwości Na obiady 
będą wydawane bony do kilku R estauracji w różnych 
punktach Paryża. Przewodnicy będą oprowadzać po 
muzeach i pałacach. Sypialnie będą mieścić tylko 
dwóch podróżnych, i wszystko to powtarzamy za rs. 
125. Pociągi te spacerowe zaczną odchodzić w po­
łowie Czerwca, i będą wyprawiane co dwa tygodnie, 
a  toczą się jeszcze obecnie układy, aby podróżnym 
zapewnić możność wracania dowoli, którymkolwiek 
z pociągów spacerowych następnych.

— Pojutrze o godz: 3ej, m inut 25 z rana, p rzypa­
da ostatn ia kwadra xiężyca.

— We W to r e k , dnia 30 Kwietnia 1867 r., na k o ­
rzyść Mikołajewskiej Ochrony dla żołnierskii
ci, w m. Warszawie, danym będzie w Wielk 
atrze  Koncert wojenny, ze współudziałem A 
W łoskiej opery, chórów opery, pianistki Pa 
szyńskiej, skrzypka P. Friem an, orkiestr: 
wojskowej 3ej gwardyjskiej piechotnej dyw :ji. - 
Cena miejsc jak  na przedstawieniach operj 
sk iej.—Początek o godzinie 7ej wieczorem.-  
sprzedawane będą od Piątku, t. j. d. 14(26) 
tn ia, przy kassie T eatru  Wielkiego.

— Wznowić się mająca opera Boieldieu, p. t.
B iała,“ wystawioną była po raz pierwszy w W 
wie, w tłomaczeniu Wojciecha B ogusław skiej 
wa Scribego), dnia 23 Sierpnia 1827 roku. Da 
ła  35 razy na scenie Warszawskiej.

— Przy ulicy Wierzbowej, w zakładzie fryzj i
P. Pochoreckiego, oraz i w innych wystawach zakła-



dów, umieszczonym został fotograficznv portret (więk­
szych rozmiarów], w całej figurze, przybyłej w tych 
dniach do Warszawy, Magiczki Panny Heleny.

— „Kurjer Świąteczny1’ pomiędzy dowcipuemi a r ­
tykułami swemi, zamieścił w jednym z ostatnich n u ­
merów, wiersz, p. t. „Wielkanocnikom uwaga." Jes t to  
jakoby wyjątek z pośmiertnych rękopismów Xiędza 
Baki. Wybornie tu  naśladowanym jest autor „Uwag
0 śmierci niechybnej," tak, że sam pewno, gdyby ów 
artykuł przeczytał, przyznałby go za swój utwór.

— Amerykanie Bracia Davenport i Fay, sławni 
z przedstawień nowego rodzaju, wkrótce dadzą się 
poznać naszej Publiczności.

— W dniu pierwszego Święta Wielkanocnego, po 
nad ulicą Śliską , przelatujące trzy bociany, spuściły 
się na dziedziniec domu Nro 1461. Zobaczywszy to 
trzy córki właściciela domu, wyrzuciły im po k a ­
wałku chleba, każdy z nich chwyciwszy swoją część 
w dziób, w dalszą puścił się drogę. Z czego wnoszą 
młode dziewice, że wszystkie trzy tego roku pójdą 
zamąż. Czego im z serca życzymy.

— Nadchodzi pora robót w ogrodach; zatrudnie­
niem takiem (w miniaturze), i dziatwa zajmować się 
lubi, co nawiasem mówiąc, jest rzeczą dla niej zdro­
wą. Otóż w składzie wyrobów żelaznych PP. Braun
1 Gajer, na Nowym-Świecie, wprost statuy Kopernika, 
widzieliśmy bardzo pięknie i zręcznie odrobione gar- 
n iturki narzędzi ogrodniczych dla dzieci służących, 
jako to: taczki, rydle, grabie. Ceny tych przyrządów 
są umiarkowane.

— Jako o nowości w spom uieć m usiem y o nade-  
szłych w tych dniach chustkach fularowych, na k tó ­
rych odbity jest  dużych rozmiarów widok gmachu 
Wystawy Paryzkiej z okolicą (a vol d’oiseau), służyć 
mogący do pokierowania swemi krokami w razie z a ­
błądzenia tamże. Szczególny to pomysł chustek po­
dwójnej użyteczności.

— Już poniektórych cukierniach rozpoczęto sprze­
dawać lody.

— W dalszym ciągu moich ogłoszeń o wodach m i­
neralnych, mam zaszczyt zawiadomić, że dnia wczo­
rajszego odebrałem wody tego-wiosennego czerpania, 
jako to: Szczawnickie: ze źródeł Józefiny, Magdale­
ny, Stefana, Szymona i Walerji, w dużych i małych 
butelkach, oraz Krynicką. — T. Heinrich, Właściciel 
Apteki, w domu Petyskusa, Nr 473. (5,387.)

— Teatr w Płocku.— Na powszechne żądanie, Pan 
Bellachini, znany Magik, będzie miał zaszczyt dać 
w Teatrze Płockim, trzy przedstawienia, t. j. pierwsze 
w Niedzielę dnia 28 b. m , drugie w Poniedziałek, i 
trzecie pożegnalne we W7torek dnia 30 b. m. (5,388.)

— Z powodu kwestji Luxemburgskiej, dzienniki 
Niemieckie przypominają, że waleczny Jan Luxem- 
burgski, Król Czeski, niewidomy, który poległ w bi­
twie pod Cręcy, przez długi czas pozbawiony był 
grobu. Opactwo bowiem gdzie został pochowany, 
było zamienione na fabrykę, i królewskie zwłoki wy­
rzucono z ostatniego schronienia. Jakiś Adwokat 
iu p i ł  te zwłoki i pokazywał je ciekawym; od niego 
nabył je  pewien Nadreński Fabrykant i złożył w da­
rze zmarłemu Królowi Pruskiemu, który dopiero 
uczcił je odpowiednim pomnikiem.

568 —

— Na wodach Adryatyku, pojawili się Korsarzej 
i złupili do szczętu statek handlowy Włoski.

— Dzienniki piszą, że w Badeńskiem, umarła że- 
braczka, która lat 112 liczyła, i o i l a t l 2  żebraniną się 
trudniła; mogła więc jubileusz wiekowy żebractwa 
obchodzić.

Wiadomości Zagraniczne.
FRANCJA. P a ry ż .19 Kwietnia. — Xiążę de Gram- 

mont, Ambassador Francuzki przy dworze Austrja- 
ckim, wróci do Wiednia dopiero po Świętach Wiel- 
kiejnocy.—, Memorial diplomatique" nie przestaje 
podawać depesze alarmistowskie; dziś pismo to o- 
głasza telegram z Berlina, datowany dnia dzisiej­
szego, w którym powiedziano, że posyłający ten te ­
legram „może zapewnić w sposób jak najbardziej 
stanowczy, że jakakolwiek nastąpi sytuacja, Prusy 
nie wyprowadzą swych wojsk z Luxeraburga, i że 
nawet Mocarstwo to przedsiębierze środki dla sil­
niejszego jeszcze usadowienia się tam i że zwię­
ksza swój park artylerji; miano dać prasie półu- 
rzędowej hasło, ażeby głosiła, że Prusy nie wyco­
fają swych wojsk; korespondencja urzędowa (?) po­
wiada, że ewakuacja wyrównywałaby zrzeczeniu się. 
„Mśmorial diplomatique" podaje inne jeszcze wiado­
mości z Berlina, zapowiadające zerwanie jako fakt 
nieunikniony. Na całą tę gadaninę „La France" odpo­
wiada, że nie otrzymała ani wczoraj ani dziś ża­
dnych informacji autentycznych, zdolnych potwier­
dzić te pogłoski; lecz w ogóle tak  fakta jak  i ton 
dzienników  N iem ieck ich ,  świadczą o naprężeniu 
sytuacji, zwłaszcza, że „Mómoriul diplomatique" do­
nosi, iż „Gabinet Wiedeński usuwa się coraz bar­
dziej od Prus, i że staje się możebuem niejakie 
zbliżenie pomiędzy Francją i Austrją". (Ind.Bel.)

HOLANDJA. — „Wort", pismo wychodzące w Lu- 
xemburgu, pisze: „Chcemy żywić nadzieję, że gazeta 
„Echo d’Arlon" została zmystyfikowaną, i że Baron 
Tornaco nie odezwał się w wyrazach przypisywa­
nych mu co do wcielenia Wielkiego Xięztwa Lu- 
xemburgskiego do Belgji. P. Tornaco oddałby rze­
czywiście w ten sposób najgorszą usługę swemu 
krajowi. Wolimy po tysiąc razy Francję niż Belgję, 
i w dniu, w ktprym pozostawiony nam zostanie wy­
bór, doradzać będziemy naszym spółobywatelom, 
ażeby rzucili się bez namysłu w objęcia Francji. 
Mówią wprawdzie wiele o zamiarze wcielenia Lu- 
xemburga do Belgji, lecz mamy słuszne powody 
do mniemania, że niebezpieczeństwo tej annexji 
przeminęło; ktokolwiek atoli miłuje swój kraj, k to ­
kolwiek jest do niego przywiązany, ten walczyć 
będzie przeciw temu niebezpieczeństwu i strzedz się 
bedzie życzyć swej ojczyźnie tak nieszczęśliwego 
końca." (Nordd: Allg:-Ztg).

AZJA. — Listy z Jeddo, z d. 2go Marca, donoszą, 
że misja militarna Francuzka, która, przybyła nie­
dawno do Japonji, rozpoczęła swe czynności 2bgo 
Lutego; koło Jokochamy założony został obóz in- 
strukcyjny, do którego Tajkun, czyli Monarcha świe­
cki Japonji, przysłał dwa bataliony swej gwardji i 
oddział, liczący 5,000 ludzi; wojska te zostaną uor- 
ganizowane na sposób Europejski. (Ind. Bel.)
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Ostatnie Wiadomości.
Jakkolwiek kwestja Luxembnrgska odwraca uwa­

gę publiczną, od sprawy Wschodniej, a nawet ponie­
kąd wpływa na takową, jednakże niepodobna zaprze- • 
czyć tej ostatniej ważuości i nie przyznać, że odmowa 
Porty w usłuchaniu rad Wielkich Mocarstw, i zamiar 
u r 7 vtłumienia powstania środkami energicznemi, wy- 
S ą  •silniejszy opór ze strony niezadowolonej 
ludności. — Jakie są żądania Greków, to okazuje do­
kum ent ogłoszony przed Świętami w „Journal des 
Debats.“ Jestto  adres, czyli odezwa doopinji ukształ- 
conych ludów, wynurzająca życzenia Greków, a pod­
pisana przez Członków Synodu Greckiego, Prezesa 
Izby, Deputowanych, Senatorów i t. d. Odezwa ta, 
opierając sie na zasadzie narodowości, występuje z ro ­
szczeniami do Tessaljb Dfnru, Macedonji i Kandji, 
a żądauia swe usprawiedliwia, powołując się na po­
stęp, jaki Grecja od lat trzydziestu uczyniła pod każ-

dyposWełg F ?a“cuzki przy Dworze Wiedeńskim, Xiążę 
Gram ont wviechał z powrotem do Wiednia, jak  do­
nosi depesza z ^ b .  m.

w Szwafcarjk gdzie jednakże nie więcej nad dni kilka 

bawić zamierza. zawiadamia, że H iszpa-
• DcpeSZ" .ta tek  Qufen Victoria'1 i wynagradza je- 

go" w ła ś c ic ie la .  Oficerowie, k tó r i j  zasekw atrow ali

8 tŚ k S f f i P k DU .o ta l  Sejm Państwa na dzień
28mv Maja. • * ,

„Ńordd. Allg. Ztg" utrzymuje, że Prussy me żąda­
ły propozycji pośredniczych w kwestji Luxem buig- 
skiej, oraz, że nie myślą zrzekać sie prawa trzym ania 
załogi w Luxemburg!!, przynależnego " n “ a z *sa^ i e 
dawniejszych traktatów , am teli

Wiadomości Telegraficzne.
Paryż, 24go Kwietnia. -  „Mernoral-Diplom." donosi 

że Prussy dla uzyskania neutralności Danji ofiarowa­
ły wykonanie bezzwłoczne artykułu  5go trak ta tu  
Pragskiego. Danja odmawia przyjmowania zobowią­
z a n ia  spełnienie tego, co jej przynależy z prawa na
mocy trak ta tu . . v  * ■ n  ,

Wiedeń, 24go Kwietnia. — Aiążę Gram ont konfe­
ruje często z P. B e u s t . _________

 R o z m a ito śc i.—W Paryżu student, uczęszczający
na jed en  z W ydziałów  U niw ersytetu , stracił w szystko, 
jak to m ów ią, do nitk i, tak, że zam ierzał na drugi 
dzień  skoczyć do nurtów Sekw any. Gdy w ponurych  
m yślach sied zi na poddaszu zam yślony, w chodzi do 

n  czv m am y nrzyiem ność

zywał się NN...?“ - ,Ależ Panowie, do czego wam to 
potrzebne?" odpowiedział zniecierpliwiony. -„Mamy 
ochotę nabyć grób rodziny dziada Pańskiego, znaj­
dujący się na cmentarzu, jeżeli wylegitymujesz się, że 
jesteś jego wnukieem, kupimy grób i ciało przeniesie­
my." Młodzieniec nie nam yślał się więcej, a udowo­
dniwszy swoje pochodzenie, otrzymał 6,000 iranków.

—Jak się to świat kształci! naprzykład, (jak tw ier­
dzi Swetoniusz) za czasów Domiciana, wrona prze­
mówiła, a dziś z postępem cywilizacji, wszystkie ga­
wrony gadają, ju ż .. nawet po Iiancuzku . ________

Wiadomości IdteracUle.
_  Wyszedł z druku Nr 16 Tygodnika Mód i za­

wiera: Siły podziemne (d. c.) Na Słońcu, wiersz Ga- 
bryeli Puzyniuy. Pogadanka Tygodniowa. Na Ł ą ­
ce, wiersz Gabryeli Puzyniny. — O ubiorach, Kore­
spondencja z Paryża.— Nowości zagraniczne. — Opis 
Ryciny Kolorowanej.— Przepisy Kuchenne: Baby Mi­
gdałowe. Sand-Tort; Dodatek: Dziedziczka Jodlowca, 
powieść Pauliny z L. Wilkońskiej (d. c.) .

— Wyszedł z druku Nr 316 Przyjaciela Dzieci 
i zewiera: Tunel przez Alpy, (dokończenie).—Zwia­
stuny wiosny, wiersz Liljany; Taniec węgierski (Czar­
dasz), (z ryciną). — Meszty Abu-Kazema, (doko ńcze- 
nie). Gawęda Przyjaciela.—Dwa konie. —Chłop i Do­
ktorzy (bajki) przez F. Mikorskiego. — Myśli i zdania. 
—Szkice humorystyczne ułożył Janek  z Bielca, ry ­
sował Fr. Kostrzewski, (z czterema drzeworytami).

— Zorzy Pisma Ludowego Nr 1 6  wyszedł z druku 
i zawiera: (Pieśń wielkanocna (J. Gr.) — W ielkie kło­
poty małego miasteczka (obrazek) J.!Gr.—Nauka Spo­
łeczności (I. Praca). — Kumciowie całego świata (zo- 
brazkiem ).—Zagadka.

— W drukarni J .  Cotti, przy ulicy Daniłowiczo\v- 
skiej, opuścił tłocznię, w nowem wydaniu, „Miesiąc 
Maj," uwielbieniu Niepok: Poczęcia i Serca M arji po­
święcony." przez JX.St:U laneckiego, z pięknym drze­
worytem MATKI BOŻEJ na Jasno-Górze. Obszerne 
to dziełko (stron: 180), prócz uwag na każdy dzień. 
Sposobu słuchania Mszy S., mieści różne modły, zwła­
szcza odpustowe, różne Litanje, Koronki, Pieśnie do 
Niep: Poczęcia i Serca Marji. Cena dotąd nieprakty- 
kowana bo tylko kop: 15, a d p s tu  exemplarzy jeszcze 
50 dodaje się bezpłatnie. Do nabycia w rzeczonej d ru ­
karni. w xięgarniach: Gebethnera, Lewickiego *i in ­
nych lub u Autora, pałac Zamoyskich, ulica W iejska. 
Tamże do nabycia Sty J ó z e f . Oblub: Niep: Dziewicy, 
różne modły odpustowe, wiele L itanji, Koronki, a 
zwłaszcza do Serca i ojcowskiej Opieki Sgo J ó z e f a  
obejmujący.

Następujące dzieła treści religijnej wyszły nakładem xię- 
garni Ailama Dzwonkonakicgo, ulica Miodowa
Ner 481 (nowy 4).

1) O  pokorze, N auka dla wszystkich, przez A . Hu-
bego, części troje. Cena kop: €0. .

2 ) Żywot jk y o  Franciszka z Assyzu, Patryar- 
chy trzech Z akonów , z k ro n ik  wyjęty, z przedmową X. Pro- 
koim z 2ma ry c iu & n ii .  Gona rs. l.

3 ) i y w o t  & g o  F e l i x a ,  szczególnego Patrona cho- 
■pvrh dziatek z ryciny* Cena kop. 15.

4 ) \ ia iU a  do  Kalioieństwa fila dziewcząt,
R z y m s k o - K a t o l i c k i e g o  wyznania, przez P a u l i n ę .  Cenak. 30.

5 1 Nabożeństwo Majowe (Pieśni przedrukowane 
z xiążeczki, pod tym: „Nowy miesiąc Ma], przez O. Pro-
]r/inoi (Jena kop* 6 0 . m

Xiekarnia nasza jest, oprócz tego zaopatrzona w inne 
dzieła° podobnej treści, w jązykach: Polskim i brancuzkim, 
te  ostatnie sprzedają się po cenach lż o n y c h .

Świeżo sprowadzone z Zagranicy:
Artyiirjalne *ąbkl sztuczne; przytem Specy­
fiki rożllnne, wyleczająee szybko i na dłu-
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t'ic lata wszelkie eierpienia zębów, naw et 
najbardzie j popsutych, bez ich wyrywania. Kiajnowszy 
sposób uleczenia słabości uszu i głuchoty, 
oraz  Amour, pomocne szczególniej do up iększen ia  k a ­
żdej płci i w każdym  wieku; Palezyki do czyszczę- « 
nia zębów, są. do nabycia za cenę bardzo względną, n 
J. Neuman, D entysty Paryzkiego, obecnie m ieszkające­
go na K rakow skiem  Przedm ieściu , N r 5 7 (nowy), w domu 
z figurą M atki Boskiej, i  tak że  w prost figury N M. Panny, 
w godzinach do lże j z ran a , i od 3ej do 5ej z południa, 
gdzie zaraz o skutkach niezawodnych, ka­
żdy się przekona na praktyce, od S O s tu  lat 
renomowanej w Europie. (11,463)

DONIE SIENIĄ. 
s ę d k ia  k o m is a r z

m assy upadłości 
Jnkóim B8 hm,

Wzywa, w ierzycieli m assy upadłości Ja k ó b a  Bóhm , aby 
się w dniu 24 K w ietnia (6 Maja) 1867 r., o godzinie 5ej 
z po łudnia , w T rybunale  Handlowym  w W arszaw ie, w domu 
pod N r 549 urzędującym , osobiście lub p rzez  pełnom ocni­
ków stawili, d la podania kandydatów  na Syndyków pow yż­
szej m assy. — W arszaw a, dn ia  6 ( 18) K w ietnia 1867  ro ­
k u .—Fr. Cialle. (Dz. W.)

REJEMT
Kancellarji Okręgowej w Grójcu,

Z aw iadam ia strony in teresow ane, że na  żądanie  Sukces- 
sorów ś. p. T eodora  Zaborow skiego, o raz  n a  zasadzie  upo­
w ażnienia JW go  P rezesa  T rybunału  Cywilnego G ubernji 
W arszaw skiej, pod da tą  5 (17) K w ietnia r. b., za N r 4 3 0 8  
wydanego, p rzed  podpisanym  R ejentem  we Dworze D óbr 
Zaborów ka, w Powiecie Grójeckim , G ubernji W arszaw skiej 
położonych, dnia 21 K w ietnia (s Maja) r. b ., o gadzinie 10 
z ran a , odbywać się będzie dodatkow a publiczna licytacja, 
p rzez  k tó rą  sprzedane zostaną ruchom ości, do spadku  po 
niegdyś T eodorze Zaborow skim  otwartego, należące, a  m ia­
nowicie: Konie fornalskie, woły, krowy, wozy gospodarskie, 
zaprzęgi, płużyce i t. p. n a rzędzia  ro ln icze.— W Grójcu, d.
12  (24) Kw ietnia 1867 r .—Sikorski. (D. W .)

Kolonja i Dom na Dobra.
JS st do sp rzed an ia  K O LO N JA , 2 w iorst za  rogatkam e 

dz iesia tyn  10 , czyli morgów now o-polskich 2 0 , w glebii 
pszennej, k tó re  m ożna dzielić i n a  połowę po dziesiat. 5 , 
czyli morgów 10 , bardzo  korzystna  d la Panów  Ogrodników 
iw  blizkości szosę, z kom pletnem i zabudow aniam i gospo- 
darskiem i, niedaw no wystawionemi, bardzo porządnem i, 
shce sprzedać za  gotowe p ien iądze i bardzo  tanio . W iad o ­
mość u Wgo Cybulskiego, p rzy  ulicy róg F re ta  i Długiej pod 
N rem  592a, przy Kościele Sgo D ucha. Podobnież jest DOM, 
k tó ry  m ożna zam ienić n a  D obra, położone najdalej od W a r­
szawy w iorst 105, a  to  bez dopłaty  k a p ita łu  do dóbh  Dom 
ten  czyni dochodu rs: 5000, D ługu na  nim je s t  rs: 18,000.— 
Pożądanem  je s t, aby D obra były w glebie dobrej, z inwen- 
tarzem  żywym i m artwym . W iadom ość t amże. (5 2 2 1 )

Panie!
k tó re  słabość swoją spokojnie odbyć życzą, znajdą każdego 
czasu m iłe przyjęcie, w' odpowiednich celowi, osobnych P o ­
kojach iw  najp iękn iejszej części m iasta  W rocław ia, u A k u ­
szerki, doświadczonej k ilk u n asto le tn ią  p rak tyką . A dresa  pod 
lit. 15- S. Nr 8 8 ,  przyjm uje E sp ed y cja  „W rocław skiej G a­
zety P o rannej"  (B reslauor M orgen-Zeitung), do dnia 1 Maja.

_______  ■  (545 7)

Do sprzedan ia  z wolnej ręk i, o milę od m iasta  -  
W ielunia, a 2 od granicy Szlązkiej, po nad szosą 
ze znaczną propinacją, je s t  do sp rzedan ia  Majętpiość 
około dies: 120  (230 mórg) m iary  nowo pols. wynoszące, 
w ziemi pszennej, z obfitem i w p iękne siano łąkam i. B liższą 
wiadomość powziąć m ożna od w łaściciela w Pontonowie 
Szlacheckim , przez Częstochow pod W ielunem . (5 4 7 1 )

Do sprzedan ia  od Śgo Ja n a  r. b.

m ający rozległości około dies: 258 (mórg 51 4  p rę tów  205), 
w tem  lasu około dies: 30 (mórg 60), a  łąk  dies: 32 (m órg 
70), z inw entarzem  żywym i martwym , m łocarnią, siecz­
k arn ią , w iatrakiem  i propinacją, z kom pletnem i obsiewam i; 
ży ta  korcy 115, pszenicy korcy 30, jęczm ienia  korcy 1 0 , 0 - 
wsa korcy 96, grochu korcy 11 , k a rto fli korcy 1 2 0 . W ieś ta  
leży w okolicach m iasta Mszczonowa, o w iorst 10 od kolei 
żelaznej W arsz.-W iedeńskiej stacji R uda Guzowska. D o­
k ładn ie jsza  wiadomość w W arszaw ie, w dom u N r 1499, 
w lokalu N r 9, ulica Z ło ta , do godziny 9 rano  i po południu 
od 3ej. (5458)

Potrzebne s% Panny,
u zdatn ione do strojów  dam skich, oraz do słom kowych k a ­
peluszy. W iadom ość przy ulicy F re ta , w prost D ługiej, pod 
N r 248/9 w M agazynie Pani K arp ińsk iej. T am że po trzebna 
je s t  PA NNA ze w szystk iem .' (5454)

PANNY,
do nau k i szycia lub kroju, mogą być przy ję te  za stosowne 
w ynagrodzenie, z m ieszkaniem  i stołem , ze wsi lub tu te jsze , 
do Z ak ład u  K raw iectw a D am skiego W ojnickiej, pod N rem  
1345, przy ulicy Sto-K rzyzkiej, drugi dom od Nowego-Świa- 
tu . (2588)

Potrzebne je s t  do pożyczenia

Rs: 6,000,

A

n a  pierw szy num er h ipoteki, m ający w artości rub: 
30,000. W iadom ość przy ulicy B ednarskiej w H otelu  Pod la- 
skim, w Sklepie Pow roźniczym. (5410)

Nowa Szafa mahoniowa na Suknie,
je s t  d o  sp rzedan ia  za cenę rs: 3 0 .  w Alei Jerozolimskiej 
p o d  N r  1 5 8 2 d / 2 .  W i a d o m o ś ć  u  s t r ó ż a  m i e j s c o w e g o .  (541  j ’

1*0 rs dna  " ~~

Alkoholometra Trallessa Petersburgskie
u J. J P U i  Optyka M. W., ulica Miodowa Nr 472a.

(4434.)

K A R ETAnwoosoHOWA,
praw ie nowa, z jednej z p ierw szych fabryk  tu tejszych, jest do 
sprzedania. — W iadom ość b liższa w R edakcji „K urjera  
W arszaw skiego." (2836)

Dnia onegdajszego wieczorem, przy wejściu 
do T ea tru  W ielkiego, zgubiono Farę H ol. 
ezyków. wysadzane d jam entam i. Łaskaw y znalazca ra^ 
czy oddać przy ulicy F ranciszkańsk iej, pod N r 189 4  do 
Sklepu H andlu  M ąki J .  M illrad . (5412)

D nia onegdajszego zgubiono pom iędzy go­
dziną 6tą  i 7mą Pugilares wraz z k ie ­
szenią, w którym  się znajdow ały pieniądze, 
k ilk a  no tatek , pozwolenie na  żałobę, tudzież bilety w izy to­
we. Oprócz tego w kieszeni była chustka, prośba i kwity fa- 
ko  dowód zap łacen ia  podatku  klassyczuego. Ł askaw y  z n a ­
lazca raczy odnieść do m ieszkania M ecenasa T łriem e przy 
ulicy Senatorsk ie j, N r 4 7 lB, w gm achu R esursy  K upiec­
k iej, za żądanem  w ynagrodzen iem ^^ ( 5 4 5 3 )

iHaaiłS8 » »~ W  duiu 2 1 ~Kwietnia r7~bT. na  Placu TTiazdow- 
IfSs®' skim , w checy, znaleziona zo sta ła  Purtnionet. 
h a  od papierosów , przez te rm in ato ra , w k tó rej znajdow ało 
się rs: 8 i pam iętn ik  srebrny; za udow odnieniem  właściciel 
m oże odebrać  od m ajstra  tegoż te rm in a to ra  T . Ryczaje- 
wicz, pod N r 2 8 7 3 , p rzy ulicy O rdynackiej. (5 3 8 4 )

Zgubiony W A C I I Ł A l t J E  dnia wczorajszego, 
przechodząc ulicą Senatorską, m ożna odebrać.za u- 
dow odnieniem  w M agazynie Jub ilersk im  Józefa W einert, d a ' 
wniej S. N eybauer, N r 460. (5 4 7 4 )
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w Warszawie, na Solcu, pod Nrami 2937, 2938, 2948 i 3001.
Zawiadamia interesow anych, iż posiada w zapasie M A S ® W W W  P A R O W E  od siły 4cłH 

do 40stu koni. K O T Ł A  P A R O W E  do Gorzelni i do Cukrowui, S I K A W K I  pożarne j 
P R A S S W  H ydrauliczne, T A K H . 1  do Buraków, z podwójnemi pussuażami,, P H A S S W  szła- S  
mowe systemu Frinks'a, ” OMI?W gazowe, 18—20 cali średnicy, J P 1 E C E  do kościopalni F I Ł » W  

K I '  etc.; a z powodu iK o t la r n ia  nasza urządzoną, obecnie została z ręcznej na parową, i na ten c e l | |

[ŃY Amerykańskie, parowe i wodne, GORZELNIE i inne przemysłowe zakłady, jak niemniej poleca swój i 
Znaczny zapas rozmaitych M A C H I W  i W A K K Ę U K I  R O Ł W I C K Y E H  po cenach jak ] 

J t n a j u m i a r k o w a ń s z y c h .  —Warszawa,, dnia 12go Kwietnia 1867. ~ • "
są (5053.)

Dyrektor Fabryki Machin 
J. Pietraszek.

TŁÓIACZENIA i PROŚBY
xandrja, pod Nr 2780, na dole od frontu, Nr lokalu 15.

(12,624)

Słabości Piersiowe. Syrop z Podfosfora- 
nu wapna,

P P . Q R I M A V J l i X  et Com p.
Aptekarzy w Paryżu.

P o strzeżen ia  n ajznakom itszych  L ekarzy , pozwalają, uw a­
żać te n  środek  sp ecyficzn y , ja k o  n ajskuteczn iejszy  na su -  
choty , s łab ości p łu c i naczyń oddechow ych. Jest to w yborny  
środek  na u p o r c z y w y  kaszel, grypę, astm ę i na słab ości n a ­
czyń  pow ietrznych  p łuc (bronchites). U spakaja  k a sze l, pod  
jeg o  wpływ em  p otn ien ie u staje i chorzy szybko pow racają  
do zdrow ia pożąd an ego .

Każdy flakonik, opatrzony je s t podpisem „Grimault et 
Comp “ Dostać można w W arszawie, w Skłądach M aterja- 
łów Aptecznych PP- Galie i Mrozowskiego. (20824),

— Z  Kłodawy. — Nabywszy na własność Aptekę 
w mieście Kłodawie, Gubernji Kaliskiej, mam za­
szczyt zawiadomić prześwietną Publiczność, iż przyj­
muję zamówienia na wszelkie wody m ineralne ze źró • 
del czerpane, jako też sztuczne, które po cenach 
W arszawskich z doliczeniem tylko za transport, 
w najkrótszym czasie sprowadzać obowiązuję się. 
N adto zaopatrzyłem takową we wszelkie środki le ­
karskie świeże, tak  dotąd używane, jako też i nowo 
w użycie wprowadzane, również lekarstw a specjalne 
Franeuzkie i Angielskie, oraz wody sztuczne więcej 
używane. Rychłą i troskliw ą expedycją spodziewam 
się zjednać łaskawe względy i zaufanie JJ. WW. i 
W W. Obywateli, W W. Doktorów i Szanownych Mie­
szkańców tej okolicy. -  Teofil Kołhtpajlo, właściciel 
Apteki. (15,556.)

150 diesiatyn (10 włók) powierzchni, w gruntach dobrych, 
obfitujący w łąki, z zabudowaniami, obsiewami, inwenta­
rzem żywym i martwym, na dogodnych warunkach, je s t do 
sprzedania. Bliższa wiadomość przy ulicy E lektoralnej, Nr 
794A , w  Handlu Win i Korzeni (5287)

MAURYCY NELKER,
ilszej Gildy Rupieci Główny RoleWtor, 

Rrólestwa Polshłego,
w dwóch sw ych kantorach: 

na K rak.-Przedm ., na p rost odw achu, 
na N ow ym -Św iecie , w  dom u Hr. Stadnickiego.

|  W  zamiarze ułatwienia posiadania Pożyczki Rosyj- 
[skiej wewn. premjowej l i 2iej emisji, postanowiłem ) 
f r o z ł o ż y ć  nabycie takowej kupującym na roczną w ypła-’
|  tę w l i  stu ratach miesięcznych, po cenie: *
[  iszej em issji rs: 118 za  1 ob ligację;
|  2giej a ” , 1 * ? . ” . . .[a to  w ten  sposób, że  k azd en  kupujący, przy zap isan iu  1
[n a  lsz a P o ż y c z k ę  zap łaci rs: 18,. a na 2gą rs: 12 i o ] 
Itrzym a św iadectwo na stem plu, w którem  b ęd ąw yrażo-  
[ne- Serja i Num er zakupionej ob ligacji, i  ż e  w szelk a  w y - j 
‘ grana iakaby padła, podczas o p ła ty  rat, n aw y m ien io -1  
U ą  w ’św iadectw ie obligację, n a leży  w yłączn ie  do k u -(  
[pu iacego , tudzież, że  p ozo sta łe  10 rat u iszczać winien™ , 

m iesięczn ie p o r s :1 0 . (5391)

— Otworzenie nowej Szkoły męzkiej wyznania Moj­
żeszowego w Warszawie, z upoważnienia Władzy Szkol­
nej nastąpi dnia 5 Maja r. b., przy ulicy Nowolipie 
Nro 2473 w domu P. Pinkusa  Passamonika, czwarty 
dom od ulicy Przejazd.—Polecam się szan: Rodzicom 
m Warszawy i prowincji, z wykładem religji, języ­
k ó w  ruskiego, hebrajskiego, polskiego, niem ieckie­
go, arytmetyki, i tak d a le j .-Z a p is  uczniów, zacznie 
się w Chołhamoed. wolne Święta, w lokalu szkol­
nym .— Izaak Methal
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RESTAURACJA
> w  Resursie Obywatelskiej, x
> urządzoną zosta ła  w oddzielnym L okalu , w k tórym  są m 

wydawane codziennie Śniadania, Obiady 1 Ho- \  
}  laej e, oraz Obiady postne; przyjm uje też wszel- €  

" k ie  zam ówienia tak  w lokalu jak o też  i do domów jm 
z całem  nakryciem  i usługą. (20,647.) \

L OKAL E :
P rzy  P lacu  T eatra lnym , są do wynajęcia od Śgo J a n a  r. b.

M I E S Z K A N I A ,
n a  drugiem  p iętrze  jedno, złożone: z P rzedpokoiku, dwóch 
Pokoi obszernych, Salonu o trzech  oknach i Sypialnego 
z alkową, G abinetu , G arderóbki, Pokoju  d la  służących, 
K uchni i Pasażyku  z wygódką, w tym że P asażyku  są szafy 
w m urze, mogące służyć za  sp iżarn ię , P iw nicy , Drw alni i 
G óry.—Drugie, złożone z P rzedpokoiku, Pokoju  jadalnego , 
baw ialnego, sypialnego z alkow ą, G abinetu , G arderóbk i, P o ­
koju od dziedzieńca, Pokoju d la służących, K uchni, P iw n i­
cy, D rw alni i Góry. — W iadom ość w R edakcji „K urjera  W ar­
szaw skiego^ (4780).

^fljna sprzedaż kwiatów, jest każdego czasu  d o l | l  
^odnajęcia , przy jednej z pryncypalnych 'u lic.I|»  

^Wiadomość w Drukarni „Kurjera W arszawg  
fsk iego“. (N. 5,389)

‘ vamummssaBBam
Na Nowym-Świecie, Nr 12, jest do odnajęcia

Mieszkanie umeblowane,
od 1ge Czerwca do Igo Październ ika  r. b., z łożone z Salo­
nu  dużego i czterech Pokoi, Kuchni i S ta jn i.— T am że je s t  do 
sprzedania  Eortepjan zagraniczny, nowy, również po- 
trzeb u ją tam że  Powozu używanego z fordeklem  lub bez, do 
kupienia , cztero-osobowego, nowego fasonu, w dobrym  s ta ­
nie. W iadom ość o to wszystko codziennie, od 9 rano do 12, 
na  dole od frontu. (5451)

Do wynajęcia od Sgo Jana:
T rzy Pokoje, P rzedpokój, G arderóbka, P asaż , K uchnia 

obszerna  i Pokoik  przy tejże, Piw nica, D rw alka, S ta jn ia  i 
W ozownia do tego, w dom u frontowym , na  2giera p iętrze .

Dwa Pokoje, P rzedpokój, K uchenka Angielska, do tego 
Piwnica, G óra wspólna, w oficynie na  1 szem p iętrze.

M ieszkanie K aw alerskie, tak że  w oficynie, P rzedpokoik, 
Pokój obszerny o dwóch oknach, Sypialn ia  o jednym  oknie, 
p rzy  ulicy Grzybowskiej, N r 1054a, naprzeciw ko kąpieli że ­
laznych. W iadom ość u G ospodarza na  2giem p iętrze  od 
fron tu  N r 5 m ieszkania. (5449)

Pokój z osobnym wchodem,
m oże być i z m eblam i, do odstąp ien ia  w każdym  czasie — 
W iadom ość przy ulicy Leszno, N r 708, m ieszkania N r 11 , od 
godz. 12 do 4. (5452)
P rzy  ulicy D ługiej, w blizkości Miodowej, na  2giem p iętrze  
od fron tu  d la uczniów Szkoły Głównej, do wynajęcia od Igo 

M aja r. b.

Jeden lub dwa Pokoje,
w raz ze stołow aniem  i usługą. W iadom ość w K antorze  S trę- 
czeń, w domu N r 552, n a  dole od frontu , w prost hand lu  P. 
D rzew ieckiego. (5450)

OSTRYGI w yborow e, Ogtentlzkie I 
H o H z ty iiN h ir  z F lensburga . nadchodzą c o ­
dziennie do S kładu  W in i D elikatesów  A. 
Roctjuet, w G m achu T ea tra ln y m . (16,914)

Z pod N ru 1543, przy ulicy Chm ielnej, wy­
biegł Blaty Pudelek. na jednem  uchu 
m iał znak żółty . K to  go odprowadzi pod po ­
wyższy N um er do S tróża, o trzym a stosowne 

w ynagrodzenie (54 55)

( S T n y
W SKŁADZIE JIATERj a  ŁÓW OPAŁO­

WYCH

F. ŁAPIŃSKIEGO,
Ulica Jerozo lim ska , ró g  S k ła d o w ej, t ó g  2  lit:  _Y. ’

W ęgle kamienne:
Z a ko rzec  w najlepszym  gatunku  z odBtaw ąkop: 7 0 .
> PU(i > » „ 12.
„ korzec w średnim  „ , 6 5 .
a PU(1 , a > 1 1 -
„ korzec kostkowego (do kuchni) „ „ 50.
a pud B ,  a 9.
W ęgle drzewne (dla F a b ry k  i do samowarów):

Z a  korzec z odstaw ą kop: 6 7 1/2.
Drzewo opałowe:

Z a sążeń  kubiczny tw ardego rs: 12.
> b m iękkiego „ 1 0 .

B liższe szczegóły udzieli S k ład  i K antory  przyjm ujące 
ob sta lunk i. (12,227).

TEATR HIKŁKi
Dziś: Koncert, w którym artyści opery Włoskiej 

w y k o n a ją  S ta b a t-M a te r  Rossiniego.
W' Piątek i Sobotę, widowiska w obu Teatrach da­

ne nie będą.
W  TIVOLI codziennie przedstawienia H ll- 

ZYCZVO-HOIORYSTYCZIVE. (3 1 3 9 )

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
D nia 25 Kw ietnia 1867 r

Monety I Papiery :
Pół im perjały  rossyjskie rs. 6 k. 2 5 . 
D u k a t y  holendersk ie  rs. 3 k. 6 0 . 
Obligi skarbow e loo  rs., (oprócz kup:) 
L isty  zast: 3 okresu , I. s., za  rs. 1 0 0 , 
L isty  zast: 3 okresu, II. s., za  rs. 100, 
L isty  likw idacyjne, za  rs. loo  . .
Nowa Eos: pożyczka prem : z r. 1865, 

„ „  „  z r. 1866,
B ilety B anku C esarstw a . . . .  
Akcje Drogi żel: W ar:-W ied : za  szt:, 
Akcje Drogi żel: W arsz:-B ydgoskiej, 
Akcje Głów: Tow: Eos: Dróg Żelazn: 
Akcje Drogi żelaznej W arsz:-T eres: 
Akcje F ab ry czno-Ł odzk ie  . .

Żądano |  P łacono
Kuble i K opiejki sr:
74 25 73 75
7 7 33 77 , -t-
68 67 68 17
55 33 54 83

108 50 — -------

102 50 — —
— — — —

— —

116 ___

85 25 ' -- —

" ’ — — —■
W artość  kuponu bież: od L i s t ó w  za®: od rs. loo , r s .—k. 136y3 
Od L istów  likw idacyjnych k. 161 Vo-

Ceny Targowe W»r»*“w*ltle—  Dnia 24 Kw iet., 
p łacono: Za korzec pszenicy od rs. 7 kop. 80 do rs. 8 k. 40,
ży ta  od rs. 5 kcp. 70  do rs. 5 k. 85: owsa od rs. 3 kop. 60 do rs .
3 kop. 75; gryki od rs. 4 kop. 80 do rs. 5 u. — : kartofli od rs. 
2 k. 55 do rs . 2 k. 70

Okowity płacono dnia 24  Kwietn:, za w iadro od rs.
4 k: 1 5 , do rs 4 k. 23; za garniec od rs. 1 k 35 do rs: 1 kop: 37.

Sprostow anie . — W e wczorajszej szaradzie , w w ierszu d r u ­
gim, zam iast zb y tec zn a  n ie w a r te ,  powinno być zb y teczne  nic 
w a rte .

W D rukarn i K urjera  W arszaw skiego.— Za pozwoleniem  Cenzury Rządowej. — R ed ak to r odpowiedzialny, S. B ogusław ski.


